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Kronika polityczna. Obawa o los ekspedycji polarnej.
Na wozorajszcm posiedzeniu 

sejmowej komisji skarbowej, która 
obradowała pod przewodnictwem pos. 
Krayżsnowskiego (BB), m ędzy in. 
przyjęto w drugi ein czytaniu projekt 
ustawy o waloryzacji oplet targo­
wych w b. zaborze pruskim.

W sprawie podatku przemysło­
wego, obecny na posiedzeniu wica- 
minister Skarbu, p. Grody ńiki, sło­
ty 1 w imieniu mishtra Matuszew­
skiego aapow iedź, te najpóźniej do 
15 b. m. rsąd ogłosi projekt ustawy 
nowelizującej ustawę o podatku prze­
mysłowym. W końcu postanowiono 
awołać podkomisję skarbową dla 
sprawy podatku pnemysłowtgo na 
18 b. m. i podkomisję skarbową dla 
sprawy podatku dochodowego na 19 
b. m.

*) Wczoraj o godzinie 7-ej rano 
przynyło do Warsaawy 10 dziennika­
rzy estońskich, których przyjazd po- 
■o sta je w zwiąsku a ^wizytą naoael- 
nika państwa d-ra Strandmaus. Goś­
ci estońskich powitali na dworcu: 
imieniem M, S. Z, pan Ctosnowrki,

„Szczęśliwej d
Pary?, 7.2 (tel. z Warsz.) W od­

powiedzi na gwałtowny artykuł mo­
skiewskich „Izwiestji", grożący zer­
waniem z Francją stosunków ^dyplo­
matycznych z powodu zachowania 
«ię pewnego odłamu prasy w [spra­
wie gen. Kutlepowa „Journal des 
Débats“ oświadcza, że jest tu do*  
skonała myśl, którą wszystkiemi sila­
mi należy popierać. Sowiety jnają 
najzupełniejszą rację, oświadcza ten 
dz ennik, że norma ne dyplomatycz­
ne stosunki nie dadzą się pogodzić 
z faktami w rodzaju tych, jakie za­
szły w g ostatnich dniach. Stosunki 
dyplomatyczne między ^narodami cy- 
wilizowanemi oparte są kna pewnych 
ogóinlę przyjętych zasadach, na 
wspólnej podstawie, pozwalającej 
wybudować świątynię pokoju lub co*  
najmniej ustalić pewne prowizorycz­
ne modus v.vendl.

imieniem Syndykatu Dziennikarzy 
oraz Porozumienia Prasowego Pol­
sko-Estońskiego red. Poraj - Kuźmiń­
ski i Sołtan oras przybyły wcsoraj 
naczelnik estońskiego wydziału pra*  
sowego, p. i >ri i sekretars posslstwa 
estońskiego w W arasa wie, p. Schmidt. 
Dziennikarze estońscy zamieszkali w 
hotelu Polonia. N s ich cześć wyda­
ja dziś w hotelu Europejskim śniada­
nie naczelnik wydsialu prasowego 
M. S. Z. p, Chrzanowski.

Dowiadujemy się, ta Marasa- 
łek ťilsudski przesłał na ręoe prese­
sa komisji dla badania zajść w daiu 
31 piźdsiernika w sejmie swe ścina­
nie, które wywołają, oczywiście, ży- 
we echo.

Q Wcsoraj o gods. 1 popoł. pan 
preiujer Bartol przyjął delegację Wol­
nego Miasta Gdańska s prezydentem 
Senatu, p. Sabmem na osele. O gods. 
1.80 premjer wydal śniadanie, w 
atórem wcięli uddał .delegaci m, 
Gdfńika, wysoki Konrsars L gi Na­
rodów w Gdańsku, hr. Grawina, oras 
ministrowie Kiim i Kwiatkowski.

ogi, panowie“!
Otóż Sowiety chwalą się, że zni­

szczyły tę wspólną podstawę. Oświad 
czają one. że nie są obowiązane ani 
dotrzymać słowa, ani uszanować da­
nego przez nich podpisu, jeżeli cho­
dzi o rząd,, który urażany jest przez 
nie za burżuazyjny. Grubo się my- 
łą „Izwiestja", sadząc, uda się 
szantaż wobec Francji. F ancuska 
oplnja publiczna prosi tylko o jedno 
mianowicie, aby chwycić za słowo 
rząd moskiewski, gdy będzie o tyle 
nieostrożny i wystąpi w sensie, jaki 
wskazuje jego organ półofIcjalny. 
Odjazd ambasadora rosyjskiego oraz 

! wszystkich podejrzanych elementów, 
jakie się kręcą koło niego, powita­
ny będzie jednogłośnie wyrazami 

i Móre niegdyś kierował l Henryk IV 
i do opuszczających Paryż Hiszpanów: 

„Szczęśliwej Ł drogi, panowie, lecz
I nie próbujcie powrócić“,

Amnestja w Hiszpanji.
Madryt, 7.2 (tel. i Warszawy). I sprawie smnestji dla osób wojaka- 

Gabinit przyjął projekt dekretu w I wyoh i cywilnych.

Ciągnienie Loterji Państwowej.
Warssawa, 7.2. Wczoraj odbyła 

się ciągnienie 4 ej klasy P. L. K. 
Większe wygrane padły na następu­
jące numery:

Złotych 20 000 — 50218.
Złotych 10 000 — 169955.
Złotych 2*C00  — 31685
Złotych 1000 — 1Ö0J4. 127718. 
Złotych 8C0 — 19173, 31551,

129789, 20362, 95568.
Zł 600 — 8790, 117171, 147846, 

163675, 190395. 196219, 202662, 
2830. 4147, 9462, 104753, 105355, 
108001, 118151, 120778, 130205, 
132459, 188553.

Zł 500 — 18382, 29001, 29979, 
55677, 56664, 76521, 87251, 90788, 
154151, 168693, 179233.

Pół miljona franków za odnalezienie
gen. Kutiepowa.

Paryż, 7.2 (tel. a Wars»). Zdener 
wowanie francuskiej opinji publice- 
nej oras kół rządowych i powodu 
nirwyjaśnienia sprawy uprowadsenm 
gen. Kutiepowa, przybrało gr< źne 
rozmiary. Ludność i prasa domaga 
się natychmiastowego wydalenia am­
basadora sowieckiego a Paryża, re­

wizji w gmachu sowieckiej ambasa­
dy oras aerwania wszelkich stesun- 
ków dyplomatycznych z Rosją so­
wiecką. Prefekt policji podwyższył 
nagrodę aa odnalezienie generała Ku­
tiepowa lub wskazanie śladów ze 100 
tysięcy franków na pól miljona.

Jeden ze sprawców poznany.
Pary i» 7.2 (tel. a Warsa). Policja 

paryska, poszukują ja śladów zaginio­
nego generała Kutiepowa, wpadła na 
trop 2 agentów G, P. U, i Berlina,

a których jednego Kubeluka rozpo­
znano jako tego, który pchał do sta­
rego samochodu jakiegoś mężczysnę»

Nowv Jork, 7.2 (tel. a Warsza­
wy). Uczony podróżnik Wilkins, 
który na czele ekspedycji udał się w 
podróż do bieguna południowego, 
an aj duje się w sytuacji grcźaej. Wil­
kins i towarsysse od siedmiu dni 
nie utrzymują żadnego kontaktu

a radiostacją, znajdującą nę na po­
kładzie ich statku Malville. Wobec 
tego istnieje uzasadniona obawa, że 
Wilkins wraz z towarzyszami znaj­
duje się w niebezpieczeństwie, albo 
że uległ już katastrofie,

Litwini polskiej mniejszości 
w Kowieńszczyźnie nie uznają.

Wilno, 7,2 (tel, z Warszawy). 
Z Kowna donoszą o dalszych olbrzy­
mich przygotowaniach do wielkiego 
obihodu 5u0 tnej rucznioy śmierci 
wielkiego księcia Witolda. Znamien­
ny jest fakt, że wbrew oficjalnym 
komunikatom, w obchodzie weźmie 
udział „cała Litwa bez różnicy Ba­
ro dowości i przekonań polity ozoych”, 
komitet zupełnie pominął polaków. 
Do komitetu zaproszeni zostali litwi- 
ni, rosjanie, żydzi a nawet tatariy, 
ale ani jeden polak. Utworzono spe­

cjalne biuro prasowe komitetu ob­
chodu, do którego wessli przedstawi­
ciele wszystkich dzienników, prócz 
polskich. Wzmianku ąo o utworze­
niu tego biura prasowego, dziennik 
polski na Litwie, „Dzień Kowieński”, 
ubolewa z tego powodu i zaznacza, 
że społeczeństwa polskie wyrzucona 
zostało poproztu poza nawias i że 
chcąc uczcić bohatera z pod Grun­
waldu, zmuszone będzie utworzyć 
włazny komitet.

Morderstwo polityczne w stolicy Rumunji.
Bukareszt, 7.2 (tel. z Warszawy). 

Na głównej ulicy stolicy Rumunj’, 
Calea V ctorici zostało popełnione 
straszne morderstwo, którego tłem 
był fanatyzm polityczny. Fryzjer 
Moldaviam rzucił się na przechodzą­
cego prezydenta sądu Otaviauu 
i braytwą przerznąt mu gardło. Za­
nim przechodnie zdołali się zorjento-

Podpisanie traktatu 
Włochami

Rzym, 7 2 (tel. z Warszawy). 
W dniu dzisiejszym został podpisany 
austriacko-włoski traktat prsyjaźJ 
i roajomatwa, który jest wzorowany 
ściśle na traktacie, zawartym nie­
dawno między Francją a Turcją. |

Po podpisaniu traktatu baw ą y

wad, co się stało, morderca miłował 
zbiec, posoitawiająn pławiącą się we 
krwi swą ofiarę; został jednak ujęty. 
Poddany przesłuchaniu Molda vinní 
zeznał, że osyn swój popełnił ze 
wsględów politycznych, chcąc, wo­
bec zbliżających się wyborów gmin­
nych usunąć jednego z przywódców 
partji liberalnej.

przyjaźni między 
a Austrją.
w Rsymie kanclerz auitrjacki Scho­
ber słoty w dniu dsisiejuym wizytę 
królowi włoskiemu, jutro zsś Papie­
żowi. W piątek wieczorem kanclerz 
austrjaoki udsje aię w podróż po­
wrotną do Wiednia.

Kurjer Komiternu austryjackmi więźniem.
Wiedeń, 7.2 (lei. z Warsz.) W 

Fassawie agenci policji kryminalnej ‘ 
aresztowali pewnego austriackiego 
obywatela, a sowieckiego agenta. 
Śledztwo, toczące się w tej sprawie 
oraz rewizja bagażów aresztowane­
go wykazały, że aresztowany jest 
kurjerem. Trzeciej międzynarodów­
ki, znajdującym się w drodze do 
Zagłębia Donieckiego, w Rosji so­

wieckiej, Pozatem jest on też głów­
nym organizatorem spisku komuni­
stycznego. wywołanego w swoim 
czasie w Gracu. Od szeregu mie­
sięcy poszukiwała go daremnie po­
licja austrjsicka. Kurjer Kominternu 
posiadał mnóstwo fałszywych doku­
mentów, paszportów i banknotów. 

I Wiózł on również wiele szyfrowa- 
’ nych listów w języku rosyjskim.

Bandycki napad zbirów niemieckich na 
górników polskich.

Katowice, 7.2 (tel. i Warssaw>). 
Na powracającą a pracy grupę pol­
akiah górników w liosbie 6 osób na­
padlo na odcinku graoicanym Kari— 
Bytom kilku udrów niumieckioh i po- 
alugując się pałkami gumowemi, 
ciężko ich poturbowało. Praycayaą 
napadu było, że górnicy ci nie ao- 
atali awolnieni prsy prieprodaanej 
obecnie na niemieckim G. Śląsku re­
dukcji sałóg. Napastnicy odgrnżali 
się, ie potrafią terorem smusld robot­
ników polaków do porsucenn pracy.

Warto podkreślić, że ijśoie to nie 
jest odosobnione, a prowokują je łu- 
dnenia naojonaliityoinych dzienników 
niemieckich, które uelowo prsemil- 
czają, że przeprowadzaną obecnie re­
dukcją są objęci w pierwsiym raę- 
dsie polaoy, a przeciwnie dają do 
zrozumienia, jakoby byli oni fiwory- 
zowanh Faktycznie zaś redukcje zą 
istotnie jednostronne, ale tylko na 
niekorzyść polaków. Da chwili obecnej 
redukcją objęte jest 10 proc, załóg, 
czyli|6 000 ludzi.

Zamach dynamitowy na młyn.
Wilno, 7.2 (tel. z Warisiwy), 

W Csamian e w tajemniczy sposób 
dokonano zuchwałego zamachu na 
tamtejszy młyn hr. Franciszka Czap­
skiego. Wiscz^rem jludneść miazta 
zoztała zaalarmowana niezwykle sil­
ną detonacją. Okazało się, że nastą­
pił wybuch w młynie, który doiiosęt»

uie zniszczył krupiarnię i jedaą ścia­
nę młyna. Ofiar w ludziach nie by­
ło, ponieważ nikt w tym os asie nie 
pracował. Władae śledcze badają 
obecnie, kto podłożył msterjaly .wy­
buchowe. Należy zaznaczyć, że mie­
siąc temu dokonano na młyn podob*  

I nego zamachu, ale wówczas wybuctł 
i był fiable



ü 1 ! K M N î ~ K F Ł 0 C K !. 32

©zrastanie przesîcpczoici. I Ulgowe bilety kolejowe
I dla oficerów rezerwy.

Wkicczyliśmy niewątpliwie w okres 
Wzmagającej się z każdym dniem 
przestępczości, żylemy, możnaby po­
wiedzieć pod znakiem „Hipka-War- 
jata*  i „Szpic-bródki*.  Doić rzucić 
•klem na szpalty brukowych dzień 
ników stołecznych, aby się przeko­
nać o tern. Najwięcej miejsca po­
święca się tam historjom o napa­
dach bandyckich, o włamaniach de- 
molowan u kas, podejmowanych z la 
stosowaniem najbardziej postępowych 
środków technicznych. Czyny ban 
dytów i włamywaczy uwieczniane są 
w wyczerpujących opisach, bohatero­
wie sta ą się tematem brukowych po*  
ematów i humoresek. Dowiadujemy 
s’ę z tych opisów, że fala przestęp­
czości nie jest bynajmniej zjawi 
sklem przejściowem, przeciwaie dą 
żv do us’alen a sę do konsol.d cjl. 
Członkowie band zbójeckich i via 
mywaczy ułożyli swój specyficzny 
kodeks etyczny (tak zw. dm tojra), 
któremu muszą podlegać pod grozą 
kary śmierci. Poprzednie czyny 
zbrodnicze, będące do niedawna wy 
padkaml czysto indywidualnemi, zo­
stały podporządkowane idei zrzesze­
nia. Dzłękl zrzeszeniu wzrosły rów­
nież środki finansowe mafjl zbójecko- 
złodziejsklej.

Dowiadujemy się dalej, że podję 
cle jakiejś poważniejszej afery—wy­
maga znacznych nakładów pienięż­
nych, dochodzących nieraz do kilku­
dziesięciu tysięcy złotych staje się 
jednem słowem — przeds’çwziçclem 
kapitalistycznem. Siła i znaczenie 
środowiska bandyckiego wzrasta, 
dzięki czemu również wzrastają wply 
wy tych środowisk na społeczeństwo

Wzrost przestępczości rozlewa 
się szeroką falą ze środowisk wiei- j 
kcmiejskich również i na prowincję. 
Niema prawie dnia, abyśmy nie czy­
tali o zabójstwie rodziców przez wy­
rodne dzieci, lub na odwrót o uśmier 
cnniu całych rodzin przez zwyrod 
nialych rodziców. Do tego dołączyć 
należy obfitą kronikę wypadków za- 
bói»*wa  i poranień, pod wpływem al- ; 
koholu, zwykle na zabawach i wese­
lach i tysiące innych faktów, drob­
nych na poiór, lecz świadczących 
o obniżeniu się poziemu moralnego, 
o ździczeniu etycznem najszerszych 
warstw społeczeństwa.

Czy warstwy, stojące u póry nie 
ulegają tym wpływów destrukcyjnym? 
Z przykrością zaznaczyć trzeba, że 
wpływy rozkładowe zaznaczają się 
coraz wydatniej w czasach ostatnich 
wśród tych warstw.

Brak poszanowania prawa, chorob­
liwa ptgoń za użyciem, wysuwanie 
się na stanowiska kierownicze bar­
dzo często jednostek nieodpowied­
nich — sprzyjają wzrostowi sprze­
niewierzeń i nadużyć.

Z przykreścią zaznaczyć należy, 
Że dni ostatnie przyniosły i w na 
szem naibbższem otoczeniu pokaźną 
Wiązankę faktów, świadczących o pa*  
noszącej się coraz bardziej korrupcjl 
na stanowiskach dobrze sytuowanych 
dalekich od walki o czarny kawałek 
Chleba.

Nic dziwnego, że takie ustosun­
kowanie się do swych obow ą?ków 
w sprach, które powinny b?ć wzo­
rem dla innych warstw społecznych, 
wpływa nadzwyczaj ujemnie na spo­
łeczeństwo. W danym wypadku po 
cieszą nas fakt, że czynniki miaro­
dajne wystąpiły z całą bezwzględno­
ścią wsprawie ukróceniu zła.

jednakże zarządzenia natury kar­
nej, środek konieczny w podobnych 
wypadkdGh, nie powstrzymają ogól­
nego rozkładu. Pracować trzeba ca­
łą s lą nad moramem odnowieniem 
społeczeństwa, nad kosolldacją etycz 
ną, która byłaby zdolna do przeciw­
stawienia się potężnym prądom roz­
kładowym.

Praca takn pnedslaw’a wdzięcz­
ne pele do działania ,tym przedsta­
wicielom społeczeństwa, którzy z na- 
tuiy swego zawodu za ęci są urabia­
niem sumień ludzi dorosłych i kształ­
ceniem dusz młodocianych.

Lecz nie małą rolę w tej kwestjl 
odegrać może również i opinja pu­
bliczna. Opinja ta, niestety, w cza­
sach ostatnich przeżywa poważny 
krysyi Względy polityczno partyj­

ne, lub też względy w łonie tej lub 
innej kliki — wytwarzają w każdym 
poszczególnym wypadku znaczne od 
chylenia, które nie pozwalają ca wy­
robienie poglądu o podkładzie czy- 
ato etycznym.

O zdobycie właśnie tuk ego po­
glądu w każdej sprawie, gdzie za­
chodzi kolizja z kodeksem karnym, 
starać się winno usilnie nasze spo­
łeczeństwo, bez względu na przynależ 
ność partyjną, czy też stosunki oso­
biste z osobnikiem, pozostającym w 
niezgodzie z prawem.

Taka skonsolidowana opinia stać 
się może poważnym orężem w zwal 
ęzafiip tego prądu rozkładowego, 
który panoszy się obecnie z coraz 
Większą M!ą

Hi ESiiń
11.

W poprzednim »rtykufa omówi­
łem skutki deiafania alkoholu u osób 
dorosłych. Obronią praerę zwrócić 
u^apę »polec«' ń*fa-a  na n ebespiecz- 
nc zjawisko alkoholizowania s;ę rafa- 
dsieły szkolnej.

Z gadnieni© tem ważniejsze, bo 
oh dai tu o priys’loàô rozwijającego 
się organizmu i o sabesofaasenie go 
od «yubnego działania alkoholu.

Na podstawie całego nseregu ba- 
dń naukowych stwierdzono, śn al­
kohol nawet w radych dawkach 
upośledza sprawność mózgu i obniża 
wrażliwość poszesególayoh zmysłów 
jak; wzroku, słuohu, de tyku.

Wspomniano wyí?j zmysły są 
podstawowemi czynnikami w kształ­
ceni młodzieży, »zcstgólnie na niż­
szym stopniu nauczania, gdzie bez 
zdrowych zmysłów niema rozwoju 
umysłowego w calem tego słowa 
zaaeseniu.

Dzieci upośledzone na skutek dRa- 
łaci*  alkoholu pod względem wrażli­
wości zmysłów. a obciążone jeszcze 
cechami «wyrodnienia skłonne rą do 
chorób prseważnie nerwowych.

Rozwój życia duchowego u tych 
istot jest s&bamowany, a dopiero no- 
woesesne metody, srenstą dość kosz­
towne «dolały u tych osobników 
osiągnąć pewien roswój.

A tera« wspemoę tylko, śe pro­
ces s Ikoholizowania się nasse; mfa- 
dzeży rozpoezyna sę wł i nic już od 
pocięta dsUcka, a nawet wcseśaiej.

Aby prieoiwdsiakó «lu przez od­
powiednie metody i środki trseba 
na p er w sapnsurć s ę se stanem 
faktycznym dnia daisiejazego.

Na pierwszy pkn wysuo^ć ftalc- 
śy statystykę szkół łódzkich, sebia- 
ną pries dr. 8. Skalskiego, która 
obejmuje 6000 młudz ety pośród któ­
rej byks 78 91 prreert prących, a co 
gorsi*  dziewczęta wy kasy wały więk- 
ssy procent alfrc.hd iowao*«  s?ę, — 
a mianowicie: d»i«wn®ąi było 79 8 
proc., a chłopców 78.41 proo,

Statystyka wię««ftyoh miart w 
Pols ie nie odb ega daleko od stanu 
stkól łódskioh.

Podobno i stosunki mniejszych 
miast pod tym względem nie przed­
stawiają się «byt pomy ihre, zresztą 
brak danych statyctyesuych odnoś­
nie do środowisk mnfajazyob nie po- 
sweh ca wysuwanie wniosku,

Juk wpływa użycie alkoholu na 
i postępy w nauot?
i Aby udowodnić ten postulat trse- 
, ba «nowu odwołać się do materiału 

liciebnegj, sebranego prie« fakarsy, 
' o«y też prx?« pedagogów specjali­

stów.
W »kołach htndlow^ fa łódikich, 

i według B jlina na 10O procent mło- 
dniFív było 64 68 pruotnt pifaoycb. 

, a 45 42 procent nie pijących alko- 
i holu.

Dobry posfęo wykassło 26.95 proc, 
używających »iknholu, a 32 25 proc, 
nie pijąoych, róż lica latem na ko- 
rayić wstrzemięźliwych wynosiła ż 
10 proc.

Mkterjal statystyczny, dctyosąoy 
: diiatwy sekół wtrssawssioh potwier- 
' dsa « pewnem odchyleniem stan »kół 

łćdskiah.
Na po(hfaw;e kilkuletniej obser­

wacji ^śród mfadsieży klas niższych

W porosumi^niu « Min, Komuni­
kacji, p. M n. Spraw Wojsk. ssr«|- î 
dr ‘ co następuje:

Oficerom resarry, w wyp-dkaoh J 
uda elenia im urlopu « prawem 
opussesenia garnironu w essaie od­
bywania ćwieseń wojskowych, moż- i 
na wydawać «aświadcseafa, upraw- ' 
nfająue do nabywania na kofajach i 
państwowych i prywatnych pod xa- 
raądFm państwowym, biletów aolejo« 
w^ch se 50 pros.

Czy jesteś członkiem

L. O- P». P.
Miia Ińm.

podftjg kUaycsny s rrykfad o ujem­
nym wpływie alkuh lu na postępy 
w nauce. Otóż dwaj chłopcy « in­
teligentnej rod itny odanaoifeli się 
sdolnuśc ami i pdncścią w klasach 
4-ej i II ej n-It ią i do u^iniów naj- 
faossycb, natomiast już w klasie 
III ej sessli do siędu uoiniów prse- 
ciÿtsych, a w następnych khsaoh

• œy liii postępy mierne, mimo swej 
’ pilności i ambicji. |
i Brak postępów u tych chłopców 

upatrywałem w nieodpowiedniej ma-
s todsin nauesania. Sprawa wyjaśn ia • 

się dopiero, gdy dowiedziałam się, 
j że chłopcy ci otrzymywali w domu 
: alkohol na pokrzepienie organismu. $ 

M? jąc przód sobą obraz niebes- |
I piecziństw, wynikających « alkoho- ■ 

lisowi.uia się naszej młodzieży nale- : 
ży przystąpić do wskazań, co trzeba I 

i asynid, by nie dopuśnd do «degene­
rowania rasy i obniżenia się stanu | 
moralnego społeos ńttwa. |

Uświadomienie mlndsieży i po- 
uasenie jej o skutkach używania al­
koholu należy stosować prsy każdej 
okoliczności jak naprsycład podciąg

1
 różnych imprez, kursów, wieczorów 

dyskusyjnych i t. d.
jj Priykbd abstynencji u osób do­

rosłych . będzie osyriďki^m bardzo 
skutecznym i oddzikłuwuiącym.

Czytanie faktury i pism o treści 
dbstyneock’ej «musi młodzież domy­
ślenia i zastanowKnia s:ę nad fam 
do czego prowadzi alkohol, tu będą 
wsory i postacie silnej woli i cha 
rab faru.

Ćwiczenia łisyosne, wyoiecik’, 
gpert oio «&:çnia, które wypełnią 
młodzieży wolny czas od «»jęć, stwo­
rzą jej izd)ić żyira potrzebną tak 
bar Izo młodemu organizmowi.

I Z pośród org«ń*aacyj  abatynenc-
I ich, do których mLdzież winna na­

leżeć, wymienić nakży Związek Har­
cerstwa Polskiego, którego id^iologja 
wymaga ;«ko jednego z warunków 
to jesc abstynencji, spełnia zatem 
wielkie szdwie wycbowawese i dla­
tego spofaiień two winno tę organi- 

s sację otoczyć specjalną opieką i życz­
liwością.

OduościG do stanu alkoholizowa­
nia się młodaieży posasaxolnej, to 
przypusaczfd trzebi, że stosunki pod 
tym względem są jeszcze gorsie, ; 
gdyż mlodrież ta jest więcej samo- 

? dzielną, posiadającą więcej pieniędsy 
i bez śństej opieki ze strony star- ' 
szych, te mbar dziej, że okres sa kolny I 
nie wyrobił w nich siły woli i nie ; 
nadał im kierunku abstynenckiego. I

Jedynie organizowanie tej kate- ’ 
gyrji młodsieży w Stowarzyszona 
i tworzeni przy nich specjalnych 
sekcyj abstynenckich może uchronić 
ją przed katastrofą firyczca i mo- Í

I r*Iną.  |
Kto w pierwszym rzędzie ma sts*  

i.ąć do wsllri « alkoboliznwaaiem fîç 
i naszej młodzieży szkolnej?

Prsedew szy nkiem ci, którym po­
wierzano wychowań e młodzieży, 
ü więc duchowieństwo i nauczyciel- . 
siwo*  I

Ale praca wyojnwawcó w nie j 
I i sięgnij rezultatów, jeśli dom i całe 

spohoseńMwc nie będą współdziałali. I
i a a. i

SPRAWOZDANIE
Z DZIHŁftLNOŚCI

Koła PlotliiEiiD P. Natlenj Wołosi
ZA ROK 1929-TY.

Koło Płockie w roku 1929-ym 
liczyło 1 członka dożywotniego: J. E. 
księdza b>8Kupa Antoniego Juijana 
Nowowiejskiego i 167-u członków 
swyHyob.

Do 24 go kwietnia roku ubiegkgc 
presesem Koh był mecenas M. Z. Ko- 
«’« s<>, następnie obowiązki prezesa 
objął Y oe-prests ksiądz prałat doktór 
Stsrrsław F giolski.

Zbiórka na Dar Naro­
dowy 3 Maja przy oio «la w Pie­
cku i Drobinie cayatego dochodu 
złotych 901 20. Pieniąaze te prze­
kazano C ntrali w Warszawie, która 
je przeznacza na bursy, szkoły sa- 
wndewe, domy ludowe w wojewódz­
twach ws hndďch i t. p. W do;u 
3-go Maja «ostał «organizowany 
ob hód, połączony z odczytem i kon­
certem popularnym. W rot.u spra­
wozdawczym so ga cisowano 44 o d- 
c « y t y i pogadanki« przc- 
zroczarai w Płocku, Gostyninie, Wy- 
siogrodaie, Tnepowie i na wsiach, 
dostarcaając b^dź prelegęntów, bądź 
przezroczy i m»farjałów odczytowych.

Wśród odczytów wyróżniały się 
wykłady profesora Ludom ra Czer- 
n ewskiego z Warszawy na temit: 
„PJska na drodze mocarstwowej.“

Propagand? Powszech­
nej Wystawy Krajowej w 
Poznaniu objęła : szereg poga­
danek z przezroczami o Wystawie, 
rozpowszechnienie w Płocku i całej 
okolicy af s«ów,|ulotek, placów Pow­
szechnej Wystawy Krajowej. Udzie­
lono również „Sokołowi Żeńskiemu“ 
pożyczki złotych 250 na zorganizo­
wanie wycieczki Da wystawę.

Na Płci ki bj Wystawie 
Regionalnej przedstawionodzia 
falność Kół na terenie powiatów: 
Płockiego, Płońikiego, Rypińskiego, 
Gostyorńikiedo, S erpeokiego. Na 
wyróżnienie zasługiwały piękne foto­
graf je gimnazjum męskiego im. Pre­
zydenta Ignacego Mościckiego w Sier­
pcu, utrzymywanego przez Macierz.

Kursy dla K o b • e t trwały 
od l stycznia do 3 maja i po waka­
cjach od 1 listopada do 1 stycznia 
193U roku. Cztery razy na tydzień 
odbywały się lek je wie :zorem, we 
środy organizowano pogadanki «prze­
zroczami dla stałych słuchaczek i go­
ści. U zestniasek było od 20—50.

Kursy wojskowe w 4 p. 
Strzelców Kounych zorga­
nizował pan dyrektor Piotr Augustyn. 
Zachęto pracę w fi kompletach dnia 
6 1 stopada. Korzysta z kursów 177 
żołnierzy.

Kursy pracy oświato wo 
społecznej prowadził w czasie 
18 — 23 listopada dyrektor Jóief 
Steoaler. Liczba sluchaoaów sięgała 
[ół tysiąca. (Obszerne sprawozda­
ni« .Dziennik Płocki" Nr 241 — 247. 
Koszt wrs’-stkfah kursów wymó ł 
złotych 902.

Koło Macierzy udzieliła 
subsydjum sfatyah 100 Stowarzysze­
niu Robotników Chrseściiańskioh na 
prowsdzrnie letniej półkolonji dla 
dzieci m. Płocka,

W roku 1929 ym wpłynęło skła­
dek cii jukowskich «a rok 1928 my 
w sumie »łjtych 689 i za r. 1929-y 
w sumie złotych 418. Sildo w doiu 
1-ym stycznia 1980-goroku wyniosło 
złotych 147 02.

Płockie Koło Mwierzy spodziewa 
■ię. -» w roku 1930-ym będzie mo­
gło nsdzl prowadsid, a na^ot rozwi­
nąć swą działalność dsięki pomocy 
i współpracy członków i sympRy­
ków.

Na kursy wieczórre ż ńikie moż­
na s ę zapisać w kr.żdą środę (go­
dzina 8 wieosók*  Seminar urn Zfańszie 
ulica Kolegj«lia).

Zgaszenia nowych członków, in*  
turna je, wypożyczanie przesroozy, 
najdogodniej załatwiać listownie; 
Koło Płockie Macierzy — Płock — 
W irssanska Nr. 26 — lateruzt Se­
minar jum Z&ńikiego.

Prezes 
ík Df'. St. Figielski.

Sekretarz
Z. Rwiwukt.
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DZIENNIK PŁOCK!

Rozkład jazdy pueiągow.

Na Patronat iad Płocko Mhdzieżą 
Akademicko satada rocaaą składkę 
człnakows^ą B. Wlodkowsfci zł. 5.

Umarzania zalealosei podatkowych 
z lat do 1927 włócznio»

Kierownik Ministsrjum Skarbu, 
minister Ignacy Mitanewsk wysto­
sował do wssystkioh isb skarbowych 
okólnik, w którym stwierdza, le po­
mimo specjalnych upoważnień do 
umorżnnia zaległości w podatkach 
prsemysłowym i du chodowym orna 
w graywnanh s lat 1927 rriącznio, 
p '»ostała jesscae sna iana doić takich 
sakgfeśii, których ściągnięcie jest 
bądź niemożliwe, bąfź mogłoby na­
razić egzystencję gospodarką płat- 
nikp. W celu ostatecznego »likwi­
dowania tych nierealnych posyoyj, 
minister upoważnił irby skarbowe do 
umorzenia do dnia 31 .'jarca 1980 r. 
»Biegłości tych podatków» o ile łącz­
na iuacs. »kglcśoi nie wlicsająo do­
datków komunalnych, rre puekfBOM 
co do 1 płatnika kwoty 2.0001 loty oh*  
Odpowiednie wykasy maję być prae- 
dłotone Mimsterjunu Star bu.

OFIARY:
Na Żłobek Dzienny I« Pani Prf- 

zydentowoj Mościckiej — prowadzony 
prata Banio a organ zaoji Pracy Na*  
rodowej Ko bist Polskich, w podzię­
ce sa prsemde spędzony wieczór w 
aimcsferïe poezji i wymiany praw­
dziwie chrat ś.ijańikim duchem prze­
nikniętych uiyśłi, jakie ujawnił*  dy­
skusja wywołana pięknym odczytem 
p. Wojtulauisowej — składa Wand*  
Jeleni ,wska zł. 10.

Ni Polaki Czerwony Krzyż zamiast 
biktu na bal skhda Wanda Jolc-

Brsfsti Aadrzej z Zalesi*,  gmin*  
Zągoty, zameldował o systematyoz- 
nej kradzieży drzewa s lasu. Prze­
prowadzone dochodzenie wykazało, 
że kradzieży dokonał Gajewski Wil­
dy*  U w z Machoina, gm na Zągoty.

Kamińiki AUks-tuder, sołtys za | 
Zbójna, gmina Lelice, zameldował 
o znalezieniu na swiie Bielsk — * 
Sierpc traeoh koszyków z wikliny | 
białej. Koszyki znajdują się na Po­
sterunku Policji Państwowej w Biel­
sku.

Stan zdrowotny.
Powiatowy Urząd Zdrowia poda- 

je nasfępuiąiy wykaz chorób i zgo­
nów na choroby zakrćse za czas od 
261 do 12 1980 r. za tydi. 5 ty

W mieście Płocku 2 wyp, za ih. 
na błonicę, 3—oa >iglicę, 1 zgon nn 
gruźlicę,

W powiecie pbokim—*3  zanb. na 
dur brzursoy i jedsn zgań; 1 wyp. 
saab, na bl n cę; 36 wyp. zaob. na 
jaglicę; odkażono 2 cniesikauii.

POKWITOWANIE.
Na rzeoz Strriy pożartej Ochotni­

czej w Płocku zamiait b netów na 
bal maskowy składują,

Firma Marjauowie Lewandowscy 
10 zł., Kir ul Fopielawski 5 #?„ Fir­
me Bracia Detrychowie 10 «L, Sta­
nisław Żółtowski lö zł,

WH I CZASOPISMU
S f. B a r a b a g »: SZTUKA LU­

DOWA NA PODHALU.
Cnęść III Witów. 38 tablic, 88 ly- 

suuków i Ltografjj. Przedstawione 
są okazy i szczegóły ^budownictwu 
góralskiego w Wito wie, jjjak (Koś«itl- 
Ki, typy domów, dachów, i szczy­
tów, odrswia, okna, pazdury, sosręby 
sprzęty i wielkie bogactwo łyżaiaów 
o wykwintnych fjrmaoh,

W takána podani k^edy i u ko­
go te przedmioty zostały .»naleiioae.

Wydawnictwo to nawiązuje do 
wyda ego przed laty dzieła Dia Ma­
tin skiego, o budownictwie i zdo­
bu ie ludu podhalańskiego, wy

SPRAWOZDANIE KASOWE.
Z Bals Maskowego na rzeoz Straży 
Pożarnej Ochotniczej w Płocku w dniu 

1 lutopu 1930 roku
Wpływy . 
Wyćtatki .

Czysty sysk
W. P. Artystkom i Artystom Tea­

tru Miejskiego -za porno i łaskawy 
współudział w urządseniu balu mas­
kowego, W.P.P. Kownackiemu i4Szr- 
hńskemu za bezinteresowne uży­
czenie wystaw wraz z oświetleniem 
dla reklam balu, oraz wszystkim któ 
rzy poparli imprezę Straży składa 
serdeczne „Bóg Ziphć“. Zarsąd.

. 1*637  zł. 50 gr.
870 zł. —

667 zł. 50 gr.

I
 £3 W związku z powyższem P.U.P.P. 
zaznacza, że poszukujący pracy, uchy­
lający się od kontroli w Urzędu, 
będą bezwzględnie zdejmowani z ewi­
dencji P.U.P.P., w myśl § 17 instruk- 
cji.!ewidencyjaejk(Mc«itor Pclski Nr. 19 
z dn. 25 stycznia 1927 r.).

Uroczystość papieska.
We środę dnia 12 lutego wieczo­

rem w Teatrze Miejskim odbędzie się 
doroczna uroczystość papieska, w któ­
rej wezmą udział zarówno przedsta­
wiciele władz, urzędów i instytucji, 
jak i szerokie sfery katolickiego spc- 
łeozińitw». Na program uroczystości 
ihłada się.*

1) Hymn nrrodowy,
2) Przemówienie okolicznościowe,
3) Hymn papieski.
4) Misterjum religijne: „Msza 

święta “—-oryginalna sztuka autora 
hiszpańskiego, odpowiednio przero­
biona i do wazunków scenicznych j 
dostosowana.

Sotuka tz budzi iut dziś zrozu­
miałe «»interesowanie zs względu 
na swą treść, j*k  i niezwykłą wysta­
wę i ilość osób, biorących udział w 
przedstawianiu.

B lety na wyżej wspomnianą uro­
czystość po oenach popularnych na­
bywać mcfn*  od biednieli w cukier­
ni p. Ss&łańikiego.
8 tygodniowy kurz szkoły podhorążych 
dlą nauczyoisll szkuł powszechnych

Jak się dowif;dukmy, Minister­
stwo Spr. Wojs. »organizuje również 
w r. bież, kurs Szkoły Pcdohorąiych 
dla nauczycieli szkół powszechnych, 

i którzy w latích 1918—1920 służyli 
j w wojsku polskiem jako ochotnicy 

przynajmniej sześć tygodni.

I
- Wymiadfi biletów zdawkowych 5-cis- 

Złotowych i 2-Złotowych.
Bilety zdawkowe 5-ciozłotowe 

z datą 1 maja 1925 r., które straciły 
moc prawnego środki platsicsego 
z dn. 30 czerwca 1929 r„ wymie­
niane będą przez Bank Polski do 

I dnia 3o czerwca 1931 r. Natomiast 
termin wymieny biletów dwusłoto- 
wych upływa z dniem 31 marca ro­
ku t leżącego.

Kronika policyjna.
SsempliúsVi W tosław z majątku 

Reczewo, gmica L^lice/sameldowsł 
o systematycznej kradzieży dreewą 
ż lasu Przeprowadzone dochodze­
nie wykazało, że kradzieży dokony­
wał’: Anton- i Stanisław Nowak, Wa-

1 olsw Lisek, zamieszkali w Rogien- 
I Likach, gmina Lelice.*

Sb f łń«ki Adam z majątku LeKoe 
zameldował o kradzieży drzewa z lasu. 
Przeprowadzone dochodzon a wyka- 
aa'o, że kradzieży dokonali: Żółto w-

ECHA PŁOCKIE.
KALENDARZYK. 

7 Luty — Piątek
Dziś — Romualda Op.
Jutro — Jana z Matty 

Wschód słońca 7.45 
Zachód słońca 15.32

2WÄ N00NT W APTEIaOH 
DZIŚ nocny dyżur apteki Betleya 
JUTRO nocny dyżur apteki Wlodkotfskiego

Apteka czynna od 7 Wiecz. do 9-ej rano 
ROCNY DYŻUR LEKARZA.

DZIŚ w porze nocnej przyjmuje 
dr. Kirszesztain

Karnecik.
Dnia ä lutego r. b. doroczny bal na Czer­

wony Krzyż.
Dnia 8 lutego 1930 r. Wielki Bal Masko­

wy Płockiego Towarzystwa Kolarzy.
Dnia 15 lutego r. b. doroczny bal Masko­

wy u Wioślarzy.
Dnia 1 n arca r. b. doroczny bal Korpusu 

oficerów 4 p s. Konnych.
Dnia 4 marca od godz. 1930—24 „Śledź 

Wioślarski**.

UADJO.KONC6KTP. 
Program na dziś

12.05 Muzyka z płyt gramofonowych. 
15.20 Przegląd wyaawn. periodycznych,
16.45 Muzyku z płyt gramofonowych. 
17.15 „Udział j rolnictwa w bilansie hand­

lowym Polski w 1929 r.
17.45 Koncert popołudniowy. 
19.10 Giełda rolnicza. 
19.25 1 łyty gramofonowe. 
2015 Koncert symfoniczny z Filharmonii

Warszawskiej.

Wojsko a Tydzień Trzeźwości.
W grudniu 1928 r. ra VIII K n- 

gre« e Prat o-walkobu lor y m w Lubli­
nie prsťdtiawiciel M ni<te »twa Wojsk. 
major B b eki, witając Kongres, 
stwierdź 1, itj esynuiki wojskowe in- 
tFrecują rię sagadcien sm walki x ah 
kob .ljamem, docecirjąo doniosl ść 
tsj akcji dU f ayesnego i moralnego 
zdrowia aimp,

Dowcdem tego aaiuteresowaEia 
llads wojskowych jest polecenie Mi­
nisterští » Spraw Wojikowyoh wy­
dane dnia 15 styosnia r. b. a racji 
Tygodnia Propagandy T.z źircśJ 
do Dowódców Ok ęgów Korpusów.

Polecenie to SAwie^a następujące 
ustępy:

„ Wobec oibrsj œieg a rb8 jakie 
slkch lam sprowaćsa na społeczeń­
stwo i łącauie ■ coraa śyw’i»j ujaw­
nia ąją się kkcją społeczną do jego 
amodia tenis, wojsko musi również 
prsystą ić do jak najbardaicj ener- 
g oaoej walki i są plagą ludskoici.

Akcja inutri-ją a do awaBiaińa _____ _
akobolismu jest a»iaaem pracą nad ’ ski Hanryk i Chnoienski Antoni to ! oiewsk^ił. 10. 
pcdaiesieniem dcbiobytu stanu woj- ■ Zbójna, gmiua Lelice. 
skowego, w on y się n ą pneto górą- ” ....................
co i*  ąd w ssyrtKie organy wojsko­
we, a pratdewssystkieiE dowódny, 
leknne, leferenci oświatowi oddsia- 
Ińw i t jmaoyj wojsiowynb.

Ażjby waiąć czynny udzisl w tych 
ważnych dla ogólnego adrowia i do- 
brebytu kraju poeaycamaoh—proszę 
Pana Gsnorałe o poleceń e aorgaui- 
aowania w tym okresie osi su pries 
referentów cświatowych i lekarzy 
pcgidznak o indywidualnych i spo- 
łeasnyob skutkach alkoholismu —- wę 
wssyitkhb oddsiułaoh—sddsielnie dla 
oficerów i żołuierayM.

U nas w Płocku douiosł.ść w ti!j 
akcji aśffiadtumadii i trwaoji wojsko­
wych o klęsce alkobolunsu dosko­
nale ocenia p. pułkownik Mochnacki, 
który co roku w Tygodniu Ta ź- 
wośii pneprowsdsa prsea lekarzy 
wojskowych rtf r^ty i pogadanki 
o ujemnym wpływie alkoholu na 
«drowie żołnierza roorahe i f.ayczne.

R^ittraeja bezrobątnyąh.

Pańitwowy Urząd Puśredoict^a 
Pracy w Płocku pedaje do wiadc- 
mości, te betr:b tni, z-ireiistro-wani 
w Pańntwowynz Ursędnie P..Ś ednic- 
twa Pracy, jako pcsaukujący pranv, 
winni raz na mieś ą i zgłaszać sę 
Unędu w celu oduowiertia agi sz ­
li a. Obowiązek zgłaszania aię do 
koniroli w każdym mieś ątu k&len 
daiuwym dotyczy równ-eż tych bsm­
rt botnyib, którzy korwyst*  ą *a  po- 
średMocwem Magistratu es. Pbcka 
« «asików Funduszu Baarobo-ta, jak 
również ■ »»siików akcji donź ,ej,
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M i NEM 
NIVEA _ ' •

Golisz się bez bólu tylko 
za poprzedniem natarciem

pełnia lukę powstałą prsu« długolet­
nią prier wę w inweniaryiGwaniu j«a- 
bytków ssluki ludowej, które prze« 
ten czas uległy w bardso wielu wy­
padkach, zatracie. Wreszcie wyka­
suje jednolitość tejże sztuki fna ca­
lem prawie otousemu Tatr, bet 
wsględu na granice pąństwowe, 
jakie kiedykolwiek były.

W osasacb obacnych kiedy każ­
da n'rodowość się wyodrębnia, stara 
my s ę o czystość języka i rsukamy 
jego pierwawsorów w gwarae ludo­
wej. Dfa odrodzenia sztuki również 
powinniśmy sięgać do tej Isamej 
skarbnicy, do ludu, aby n&drć naisej 
«stase swoistą ceohę.

Młodzież szkolna powinna być 
sawasasu i gruntownie «asnajomlona 
s okasami Słtuki ludowej, jort to bo­
wiem postawą dc wychowani*  w 
kierunku patrjotyemym i estetycz­
nym. Dileło to powinno i’ę «naleść 
u knżdego mibjś lika Tatr i Podhala, 
u crohitckta i etnograf?, w ^bibljote- 
1 ach nietylko s«kćł rrlystycino- 
prsewysłoa y~’h i sawodowycbj ale 
i w bibljotekach wsiystkiah sskót 
śradnioh i powszechnych, gdsie nau­
ka rysunków jest priedmiotem obo- 
wisikowym.

E. Romer; EUROPA SROD- 
K0WÁ PODZ. 1; 1.000.000, Ksiąś- 
mca-Atlai, Lwów, Czarnieckiego 12, 
Warssawa, Nowy Sai*t  Ł59.

W riędaie sskolnych mtp śmgq< 
□yoh poszczególnych krajów Eiro- 
pejskieb mapy Europy środkowej 
wybija się niewątpliwie na ypiermse 
miejsce ds;ęki swej ttronie «ewnętrz- 
nej a swlasiosi doskonałemu sespo- 
łowi barw. Jest to wielka mapa słu­
żąca do n«uki gaognfji Niemiec, 
Sswąjoarji, Tblandji» Auitrji, Czecho­
słowacji, Węgier i Runuoji. Za­
wiera też ona całą pr«wie Polskę, 
Pesztem dobre odda usługi prsy mu­
ce gaografji Alp i Karpat, które to 
góry w calcad ^obejmuje. Mio« 
to hipzometryozna, gdzie różie har­
monijnie aeitawione tony bsrwnz 
anatsią ^ysokośfi nad poziom mo­
rza. Niemniej uwiględaiono w niej 
bogatą topografję, wprowadsono ob- 
f tą siatkę kohjową i granica poli- 
tyoane*

, Nie Łrseba (u podkreślać, że treść 
tej mapy, aa którą odpowiedzialny 
jest mny prof jsîi geegrafj na Ja­
na Kacimieraowej wsseohnicy, odpo­
wiada pod każdym względem stano­
wi współoiesnemu. U wiględniono 
więo tam ostatni j amiany w graai- 
cnch politycKoych i świeżo wybudo- 
~ane kohje. Wieziono zmiany, 
którym ulega obecnie Zaidurzae w 
H Jaad i, prowadzące do wydarci« 
morsu olbrsymioh polani siem\ rNo- 
wośjią jest szereg depreayj. uad 
brzegiem Morsa Pólcoou gi, BUty­
ku i Adrjatyku w delt ich rsek pr«e- 
ważnie położonych. Karton polityci 
ny przedstawia pos«*i«ególae  państw*  
Rzessy Niemieokiel.

Maaayny drukarskie „Kiiąinicy 
Atlasu*  «dały prjy tej robocie « odzna 
cieniem egs.min. Pierwsaorięina 
jakość druku i harmonja buw hipso- 
mttiyos'jynh dają obrai dobrse (csy*  
teiny i niQimi^rnie miły dla oka, 
Mapą Europy środkowej może sluss- 
nie chlubić się autor i wydawca,

Wressoie podkreślić należy; żę w 
cabśn powstała ona w kraju dzięki 
polskiemu robotnikowi i na pohkim 
jest drukowana papierze,

nROZM AkTOŚCI.
Szał kinowy Wiednia.

Bvrdio ciekawa jest świeżo agio» 
»«□na statystyk z kiont-alrów w Wie­
dniu. Na początku r. b. w Wiedniu 
było 176 kinoteatrów, mogących po­
mieścić 74.312 widzów. Frekwencja 
miesięczna wynosi 7 milj. w id sów! 
Liczby te są najlepsiym dowodem, 
jak wielką relę w nassem codsiea« 
nem życiu kinoLtr i jak pierwszorzęd­
nej wagi jest kwest ja jego kierunku,
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A JEDNAK...
życie przekonywa wszystkich iż gilzy

„UNJA”
specjalnie dwie waty

SR NAJLEPSZE !
ŽADA0 WSZĘDZIE!

■"-SK...... WHISHI „NIL“' 
do nabycia tylko w Hurtowni Tytoniowej

SZCZePANA PRASZKieWICZA
w 9

Nd Karnawał!
Eleganckie

FÍ&1JÍI— SMOKINGI 
podług najnowszych modeli wykonuje Zaklad 

Krawiecki
M. GUTàtlND

GRODZKA 14 TELEFON 291.
KRÓJ WYKWINTNY — WYKOŃCZENIE SOLIDNE 
Hiellii wybór materjałów na garnitury t ubrania wizytowe.

■luuuuiuuuiuiuumiiii ■
Spółdzielnia Rolnicza Płocka **

Na warunkach bardzo
rrzystępnych do wynaję­

cia piekarnia w Malej Wsi 
przy Cukrowni. Wiadomość 
na miejscu u Kopery. 103 3,

7 gub ono książeczkę woj-
** sknwą, wydaną przez P. 
K U Płock na imfę Kuż 
m ńskiega Szczepana roczn. 
1890 mieszkańca m Płocka 
oraz paszport. 99 3.

Zgubiono książeczkę woj- 
skową, wydaną przez P. 

K U. Płock na imię Włady­
sława Jarzembsklego rocznik 
1905 zamieszkałego wieś Ry­
bie gm. Pacyna, 100 3.

Miejsca pisarza w majątku ATI — poszukuje młody czło­
wiek z ukończoną miejską 
szkolą i z czteroletnią prak­
tyką w majątkach dużych 
ziemskich, — od zaraz lub 
od 1 kwietnia Zgłoszenia 
przyjmuje Administracja 
.Dziennika Płockiego“. 74 4.

poszukuję na 2 gl & hipo- 
1 teid ziemskiej (1 AŁ nte- 
zraczny) 10 000 zł Wiado

Spółdzielnia z ograniczoną odpowiedzialnością w Płocku.

posiada stale na składzie:

ÎJ węgiel górnośląski i dąbrowiecki w gatun- J 
; kach wyborowych.

5 CENY KONKURENCYJNE g
Przyjmujemy rńwMeź zamówienia na dostawę do domów, hm

WIIIIIIUlHHIIIIIIIIIIIIIIlim

PŁOCKIE

íflKLŮíií Ü8AFICZIE
SP. z o. o.

W Y KO NU JĄ 
szybko i dokładnie 

wszelkie roboty drukarskie: 

BROSŻURY, 
KSIĄŻKI, TYGO­

DNIKI MIESIĘCZNIKI 
AFISZE, PROGRAMY.

ULOTKI. ODEZWY i t.p. 
BILDET Y WIZYTOWE.
ZAPROSZENIA. BLAN- 

KJETY FIRM OWE, 
KSIĘGI HANDLO­

WE. KW1- 
TARJUSZE, NOTA­

TNIKI i t. P.

Płock. Kolegialna, 8.

Maskaradowe 
Kostjumy dla Pań 
ze znanej warszawskiej pracowni. 

Kilka kostjumów otrzyrało 
1 nagrody na konkursach. 

CENY KONKURENCYJNE.
Informacje telefon 259
WINKLER 

od 11 do 2. 
Wynajmowanie Kostjumów 

od 4 do 8 wiecz.
Płock, Stary Rynek Nr. 3 
wejście od Zduńskiej II piętro 

mieszkania 4.

IPaik i I
Żądajcie w apte- 
lach i skład, apti 
hyfjenlcin, przy 
sypki dla dzieci

..Puder Budzi"
(i kogutkiem) >
utrzyMującej cia*  
lo dziecka > zdro­
wiu i czystoác.

Pudełko 5Ü gr.

I ===== kvajTrtWiEJ —— ■ 

w Spółdzielni Rolniczej Płockiej
Spółdzielnia z ograniczoną odpowiedzialnością w Płocku. 

■I wszelk+e, artykuły potrzebne pp. Rolnikom: * 

ŻELAZO, PODKOWIAK1, HACELE, GWOŹ­
DZIE, WĘGIEL, f>EMENT, narzędzia rolnicze, 
jak i wszelkie wyroby żelazno - galanteryjne.

DZIŚ 1 DNI NASTĘPNYCH!!!I LOIS MORAN i GEORGE O'BRIEN w filmie 

U FRONCIE HIC NOWEGO
■ I Początek seansów o godzinie 5 30, 7 30 i 9 50 wieczorem. I

-akład Stolarski
JÓZEFA ARCHI VY

—= w Płocku, ul. Tumska, róg Kościuszki Nr. 1. =__
wykonywa wszelkie prace w zakres stolarstwa wchodzące, lako to : 

CAŁKOWITE URZĄDZENIA BIUROWE SZKOL­
NE, SKLEDOWE, SYPIALNE .STOŁOWE ORAZ ■i ODNAWIANA I PAKOWANIE MEBLI, m

rnmił etíímiib —«ilkoiethi» wimcom

N
K 
S

à
F „ZÄPOIWIANE TWARZE”

W rolach głównych: Clive Brook i Olga Bakłanowa.
Początek seansów o godz. 5, 7 i 9 wieczór.

W Niedzielę od godz. 3 Seans popularny,
WSZYSTKIE fifll EJSCA PO 80 &R0SZY,

DROBNE. I

mość w Księgarni Ziemi Ma­
zowieckiej 93 3.

a ■ P>xrł\r .* «'*\r< .#\j\r r

KATOLICKI ZAKŁAD 
SPRZEDAŻY OBRAZÓW 

RELIGIJNYCH i OBYCZAJOWYCH
— PRZY —

KSIĘGARNI

ZIEMI MAZOWIECKIEJ 
W PŁOCKU.

■ olegjalna 8 — gmach Hotelu Polskiego.

Sprzedaje obrazy za gotówkę i na raty.
I Ż.LEFON 123. KONTO P. K. 0. 60.990.

Skradziono książeczkę woj­
skową 1 kartę mob wyda­

ne przez P. K U Modlin 
na imię Ja*a  Zielińskiego 
rocznik 1895 mieszk. wsi 
Dąbrówki gminy Bieżuń.

97 3.

OOtODO

ODMROŻENIE.
Oryginalna maść (z kogutkiem) 
.MROZOL" leczy i goi ranki 
powstałe od odmrożenia. Sprze 
dają apteki i skludy apteczne.

■onw«

?,n wlerra »Ulmetrowy lub jego n^ej-ce. Nadesłane przed tekstem 1 str — 46 gr. w tekście 3 I 3 e” katem Mstr on . noi
■ eca ogioszefi. <«'<””* -Ä &UU
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